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` OGŁOSZENIA; 

Nadesłane przed tekstem 

j w tekscie — wiersz 1 mrk. 
Nekrologia . „ 50 fen, 
-Reklamy - . a 60 fen, 
*duwyczajne -. n 40 ien: 
_ probneogioszenii po 6 fen 

za wyraz. Najmniej Soden ~ 


"Poniedziałek, © Październik 


> „Partja ojczyzny,” 


- „Norddeutsche. Allg. Zeitung“ po- 
- daje w nr. 266 interesujące sprawo- 
"zdanie z pierwszego zebrania nowo- 
. utworzonej niemieckiej „Partji ojczyzny”, 
-c0 której informowaliśmy już kilkakrotnie 
_w telegramach.- l 
Jak donosi powyżej wymienione 
pismo, już na godzinę przed rozpoczę” 
ciem zebrania, przed gmachem Pilhar- 
-monji berlińskiej stały tłumy, a wielka 
„sala była przepełniona. ` 
©; (Wśród zebranych byli znani prze- 
 wódcy partyjny, przedstawiciele stron- 
. nictw i związków, które się przyłączyły 
„ do „Partji ojczyzny”, wyżsi wojskowi, jak 


. jenera} Kluck, oficerowie armji i floty, - 


inteligenci, rzemieślnicy, kobiety. Równo- 
„cześnie z zebraniem w Filharmonii od- 
było się wielkie zgromadzenie ludowe 
„w sali „Rheingold.* 
Gdy o 7 i pół wstąpili na estradę 
książę Jan Albrecht i wielki admirał 
„won Tirpitz, zerwała s'e burza oklasków. 
Zebrani wołali: „Wiwat, cześć naszym 
łodziom podwodnym!“ 0 
Pierwszy zabrał głos książę Jan 
Albrechta 
Nieprzyjaciele nie mogą nas zwy- 
€iężyć, lecz ciężką troską przejmują się 
nasze serca, skoro przewodnicy i przed- 
stawiciele narodu nie zawsze dorastali 
do syiuacji, a niemieckiemu narodowi 
groziło niebezpieczeństwo  postradania 
nagrody zwycięstwa. Miljony pytają: 
„w. jakim celu walczą nasze armie, giną 
Basi bohaterowie, w jakim celu cierpimy 
_głód—jeżeli wszysto to jest daremnym, 
<a bieda. ma być trwałym wynagrodze- 
niem!? Zginęło odczucie między rzą- 
dzącymi w państwie a narodem,- Ža- 
„miast walki z wrogiem zewnętrznym, 
wybuchnęła wśród nas waśń domowa. 
Tak dalej być nie może! Dlatego za- 
brzmiał głos z Prus wschodnich. Na 
przewodniczącego powołaliśmy . czło- 
"wieka, który od. lat 20 jako pełnomocnik 
woli cesarskiej kuł zbroję naszą— flotę. 
=Z radością stane u boku J. Eks. admi- 
rała Tirpitza. Chcę wsrółdziałać, aby 
partja stała się tem, czego pragniemy: 
tj, — ogniskiem dla wszystkich wier- 
nych Niemców, niezwiązanych świa- 
< domie czy nieświadomie jakimikolwiek 
_. względami międzynarodowymi i chcą- 
cych tylko jednego : zwycięstwa Nieniiec, 
któreby nam zapewniło stanowisko 
w Europie i na Świecie, by naród nasz 
mógł - się po strasznych stratach 
_podnieść i swobodnie rozwijać, by 
już nikt nie śmiał nas] zaczepić. Do 
każdego Niemca wołamy: „zbierajcie 
stę przy nas! Bądźcie silni i godni na- 
- Szych bohaterów na froncie! Niech żyją 
Miemcy | (Burzliwe długotrwałe oklaski). 
Wśród entuzjastycznych okrzyków 
zabrał nastepnie głos admirał Tirpitz: 
„Trzy lata trwa już wojna. Walka 
łodziami podwodnymi podcina nerw ży- 
-cia naszego śmiertelnego wroga i będzie 
go dalej podcinać, jeżeli nie ustąpimy. 
Już zbliża się zwycięstwo. Czy miesiąc 
wcześniej, czy później — niewiadomo. 
I czy dlatego mają być Niemcy, jak za 
awnych czasów pobici przez Niemców 
tylko że na sposób nowoczesny ? Nie 
chodzi jeno o sprawy gospodarcze — 
„dusza naszego narodu ma być zamor- 
dowana| | NIEM 
- Następnie mówca krytykuje wśród 
gorących oklasków Wilsona, którego po- 
itykę wzmacniały niestety poprzednie 
metody, = o | | 5 
00 Nikt nigdy nie mówił w sposób 
„tak chełpliwy i ebrażający do dzielnego 


EASTWEST TOTEN 


WZ TZ RZ ZOZ 


ORGAN NARODOWY, 


Założycieli wydawca Jan Grodek, 


narodu, jak Wilson do nas. Blokada 
nasza pretekst Wilsona do wojny, nie 
jest nadużyciem, lecz naszym prawem | 
Wobec Belgji postąpiliśmy słusznie za 
jej zachowanie się. To trzeba raz wre- 
szcie jasno i silnie powiedzieć | 
Teraz starają się nieprzyjaciele od- 
wrócić uwagę naszego narodu od celu, 
do którego jedynie dążyć 
Lecz biada Niemcom, jeżeli dziś utracą 
Enję swego rozwoju historycznego i da- 
zą się oszukać nieprzyjacielskimi fra- 
zesami o militaryzmie i samowładztwie. 
Czyź nie jest to szaleństwem kłócić się 
o urządzenie domu, 
w płomieniach? ` Nie zaprzeczamy pra- 
wa do ulepszenia domu, lecz stańmy 


razem bez różnicy stanu, zawodu, wy-- 
znania i przekonań politycznych — do 


gaszenia pożaru, odłóżmy wszelkie więzy 
partyjne dla dobra i przyszłości narodul 
Tylko w Niemczech mogli się narodzić 
ludzie, którzy myślą na serjo, że siła 
jest na tym Świecie niepotrzebna i że 
międzynarodowa koniferenćja wyznaczy 


. Niemcom dobrowolnie miejsce pod słoń- 


cem. Jaeżeliby jednak znaleźli stę tacy 
pośród nas, którzyby zsamolubstwa lub 


innych powodów woleli raczej zgubić 


państwo i naszą potęgę, aniżeli zrzec 
się swych osobistych celów — to dzieci 
nasze i wnuki przeklną dzisiejsze poko- 
lenie, kióre mogło fo ścierpieć! Pokój 
bez odszkodowania: uchwytnego znaczy 


-upadek Niemieć i zwycięstwo. angiel- 


skiego i amerykańskiego kapitalizmu. 
A nadto uwzględnijcie jeszcze jedno: 
godność, którą powinno promieniówać 
państwo. Koniec tej wojny powinien 
dowieść wszystkim ludom, że Anglja 
nas nie zmogła. W: tym celu'należy w 
w sposób właściwy rozwiązać sprawę 
Balgji. Nigdy nie była ona neutralną, 
lecz zawsze przyczólkiem mostowym 
Anglii. Nie Anglia, lecz Niemcy powinny 
nad nią czuwać! To jest kwestja na- 
szego militarnego i gospodarczego bytu. 
Kto jeszcze będzie wierzył po tej wojnie 
traktatom papierowym?  Przedstawmy 
sobie tylko następstwa status quo antel 
Najgorzej wyjdą na tym robotnicy. I dla 
tego to musimy w najmarniejszej nawet 
wiosczynie wyjaśnić straszne, grożące 
nam niebezpieczeństwo. Í dla tego za- 
grzmiał okrzyk z Prus Wschodnich. Nie 
chodzi tu -o tomtadrację (Ilurrapatrio- 
tismus), lecz o żelazną i szybką pracę. 
Niechaj pomagają wszyscy, nawet ko- 
biety. Niemiecka „partja ojczyzny” po- 
zostawia każdemu wolność przekonań 
co do spraw wewnętrzny!'. “alka o- 
becna toczy się nietylko c byt "iemiec, 
lecz również o wolność 6urupejskiego 
końtynentu — przeciw zachłannej ty- 
ranji Anglji i Ameryki. Zwycięstwo mi- 
litarne jest przy nas, ai polityczne osią- 
gniemy, jeżeli okażemy tylko dość woli 


z 


i zapału. - 


Dla tego wzywam wsze grody i. 


siola: Niemiecki narodzie obudź się, 
bije godzina twego przeznaczenia | (Bu- 
rza oklas. ów — hołd Tirpitzowi). 


Następni mówcy — pisze „Nordd- 


Allg, Ztg.” — porywali coraz bardziej 
zebranych. „Dr. Tramm z Hanoweru 


dał silną, niemiecką odpowiedź „bez- 
czelnemu” Wiisonowi i wyraził życzenie, 
aby i w parlamencie brzmiały częściej 
tak mężne słowa, jak te, których użył 
Ekse, Tirpitz. | 1 
warji zapewniał, że i katolicy stoją ra- 
mię przy ramieniu z pafrjotami innych 
wyznań. ; Ea 

- Dr. Traub wielbił militarny ustrój 
państwowy: „Są u nas ludzie — mówił 


on — którzy baleją nad niepowodze- 


niami Anglików. Lecz zdrowo myślący 


powinien. - 


gdy dom ten stoi | 


Radca von Bium-z Ba- 


aras az y wh 


Niemiec życzy sobie, by Anglji powodziło 
się jak najgorzej”! |. 

Poseł Scharnagl mówił o niemie- 
ckim Michałku i wietrze morskim, Bie- 
dermann o handlu niemieckim: — jego 


F biura opustoszały, jego przedsiebiorstwa 
'na obczyźnie są zniszčzone. 


Pokój po- 


legający na ustępstwach,  utrwaliłby 


¿tylko ten stan w całym handlu niemie- 


ckim., Po Ludwiku Thoma, który do- 
wcipkował złośliwie na temat nismiekiej 
woli zwycięstwa i prasy, zabrał głos 


: końcowy mówca dr* Kapp, scharaktery- 


zował działalność „Partii ojczyzny” i 
odczytał szereg powitalnych  telegra- 
mów. Zgromadzenie zakończyły — pi- 
sze „Nordd. Allg. Zeitung“ — gorące 
owacje”. i 


-Rranfkn FAtUCZER, 


Burz liwe sceny w parlas 
- mencie wiedeńskim, 


Jak z Wiednia donoszą, na posiedze- 
miu parlamentu w czasie mowy posia Da- 
szyńskiego przyszło znowu do burzliwych 
scen, wywołanych nietakiownem zachowae 
niem się rad; kalnych członków Związku 
narodowego. Wielkie oburzenie wywołał 
wykrzyknik posła Neunteufla, który mowę 
posła Daszyńskiego zaapostrotował, jako 
wywód zamówiony przez koalicię. Z ław 
polskich rozległy się okrzyki: to bszczel- 
ność, podłe! Poseł Reger zawołał między 
innymi do posła Neunteufla: „Jesteś pan 
pospolitym denuncjanten*! Neunteufal 
zamianował swoimi świadkami posłów 
Bodarskiego i Lodgemanna, którzy od 
posła Regera : zażądali wyjaśnień, poseł 
Reger zamianował jako swoich zastępców 
posłów Moraczewskiego i Libermana. 


Mowa posła Daszyńskiego 


Z Wiednia donosźżą: Mowy posła Dae 
szyńskiego słuchała lzba, zebrana w nie- 
zwykłym komplecie, z największem napre- 
żeniem. Wszyscy oczekiwali z niecierpli- 
wością oświadczenia, co do stanowiska 
Koła w sprawie prowizorjum budżetowego, 
przypisując oświadczeniu temu wpływ de= 
cydsjący nietylko na losy prowizórjum 
budżetowego, lecz także na ogólną sytia- 
cję parlamentarną, 

- Zmowy Daszyńskiego podkreślić na- 
leży głównie dwa ustępy. W jednym ata- 


_kował bardzo szczęśliwie taktykę pewnych 


grup niemieckich; usiłujących przypisać 
winę przesilenia parlamentarnego innym 


' stronnictwom mimo to, że postępowaniem . 


swojem i roszczeniami swojemi sami stan - 


przesilenia wywołują. Mówca zapytał niem- 
ców, czy zadowolić się chcą rolą naroda 
równouprawnionego na równi z innymi 
narodami w Austrji, czy też pragną od- 
grywać rolę przodującą. W drugim wy- 
padku wywołać muszą konflikt z większo- 
ścią. nieniemiecką parlamentu, 

W innym ustępie swojej mowy wska- 
zał mówca na fakt charakterystyczny, že 
gdy toczy się dyskusja o nieszczęśliwym 
losie Galicji, na sali panuje zgoda między 
polakami a rusinami, Zastępcy obu na- 
rodów czują bowiem to samo, tego same- 
go w zasadzie się domagają. Radykali 


niemieccy przerywali mówcy niejednokro-- 


tnie, spotkali się jednak zawsze z ener- 
giczną odprawą wszystkich grup nienie- 
mieckich, 

|| W kołach parlamentarnych niemiec- 
kich i czeskich panuje przekonanie, że 


_eświadczenie rzecznika Koła polskiego nie 


uniemożliwia rokowań rządn z Kołem 
w sprawie prowizorjium budżetowego. 
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Echa mowy Daszyńskiego: 


Niemiecki Związek narodowy uchwa» 
H} rezolucję, odpierającą z oburzeniem za» 
rzuty, które poseł Daszyński w ostatniej 
swej mowie przytoczył przeciw własnym 
i sprzymierzonym wojskom niemieckim, 
walczącym w Gaiicji. 


Peset Wites i Legiony. 


Komisja wykonawcza N. K. N., ze- 
brana na posiedzeniu w dniu 1 paździer= 
nika 1917 roku, uchwaliła: 

„Gdy wedle informacji dzienników na. 
posiedzenia Koła polskiego w dniu 28-g0 
września w Wiedniu poseł Wiios, omawia 
jąc sprawę Legjonów, zarzucił tym czę 
ściom Legjonów, które pozostały wierna 
idei, w imię której powołało je Kolo sej- 
mowe w dniu 16 sierpnia 1914 toku pod 
broń do walki z Rosją, zaprzaństwo, gdy 
dalej w sprostowaniu swojem z dnia 1-go 
października w  „Kurjerze Codziennym” 
tenże poseł Witos zaprzeczył wiadomości 
dzienników, jakoby wspomnianym częś- 
ciom Legjonów zarzucił „zaprzaństwo”, 
ale stwierdza, że oświadczył, „że z pozo- 
stałych leejonistów znaczna część uległa 
deprawacji:*. YO 

Komisja wykonawcza N. K. N. uwae 
ża twierdzenie posła Witosa, wygłoszone 
na posiedzeniu Koła polskiego, jak i w 
jego sprostowaniu, za niegodne i opiera 
je z najwyższem oburzeniem“, 


© zadzśćuczynienie hono- 
POWE 


Major Legjonów Zagórski zażądał 
żadośćuczynienia honorowego od posłów 
Daszyńskiego i Moraczewskiego z powo- 
da zarzutów, które ci posłowie podnieśli 
przeciw niemu na ostatniem posiedzeniu 
Koła. Sprawa traktowania będzie w dro- 
dze zwyczajom przepisanej, 


Interpelacja w sprawie hra 
Czernimaa 


Z Wiednia donoszą: 

Posłowie czescy wnieśli interpelację, 
w której żądają wyjaśnienia, dlaczego hr. 
Czernin wygłosił swoją mowę w Buda- 
peszcie w towarzystwie prywatnem a nie 
wobec ciała ustawodawczego, 

Pomyślne widoki pokoju, 

, Holenderskie koła polityczne, które 
znają dobrze wypadki wojenne i posiada- 
ją trzeżwy sąd, stwierdzają, że widoki po- 
koju w niedalekim czasie są pomyślne. 

Koła owe mimo przesadnych oświad- 
czeń polityków koalicji, zwłaszcza angiej> 
skich, są zdania, że nowa nota pokojowa 
papieża spowoduje rozpoczęcie pozytyw- 
nych porozumiewań co do kwestji poxojn. 


Socjaliści francuscy żądają 
matychmiastowego pokoju. 


„Z Genewy donoszą: 

Na konferencji socjalistycznej w Pa- 
ryżu uzyskała większość rezolucja dotych- 
czasowej mniejszości, żądająca natych= 
młastowego rozpoczęcia rokowań pokojo= 
wych z nieprzyjacielem. 

Rezolucja dawnej większości, która 
upadła, żądała przed rokowaniami poko- 
jowymi przyznania Francji prawa do Al- 
zacji i Lotaryngji. 


Warunki tewałego i sprae 
wiegdłiiwego pokoju. 


Komitet wykonawczy Rady delega- 
tów włościańskich w Rosji, wystosował 
do demokracji robotniczych całego 
świata apel, który zostanie rozesłany 
przez komitet holendersko-skandynawski, 
Włościanie deklarują, że przystępują do 


międzynarodówki. socjalistycznej i zsła- 
szają się na kongres w Stokholmia, aby 
z przedstawicielami wszystkich demo- 
kracji rozpocząć dyskusję o warunkach 
trwałego i sprawiedliwego pokoju. 


Resyjski piriamemt prowin 
 zevkyczity. 
Pet. Ag. Tel. donosi: . 
„Kenierencja demokratyczna postano- 
wiła 531 głosami przeciwko 241 dokonać 
wyboru 3806 członków parlamentu  prowi+ 
zorycznego. 


Mowa władza w Penzie. 


Utworzył się w Penzie sztab rewoiu- 
cyjny, który objął najwyższą władzę w 
gubernji Garnizon postawiono na stopie 
wojennej, Rada delegatów robotniczych 
utworzyła milicję robotniczą. Zjazdy wło- 
ścianskie uchwalają rezolucię, wzywającą 
do energicznej waiki z kontrrewolitcją. 


Projekt republiki finiadz= 
kiej, | 

Doniesienie Pet. Ag. Tel. „Organ 
parlji agrarjuszów, „Naakansa”*, zamiesz- 
cza artyku, który zdaje się przygotowy” 
wać narćd finlandzki do nowego politycz- 
nego porządku rzeczy, wypracowanego w 
formie projektu w senacie, Projekt ten 
będzie wkrótce przedłożony konferencji 
stronnictw politycznych do zaopiniowania. 
Dziennik uważa za rzecz zupełnie natural- 
ią, że nowy sejm ogłasza się za zebranie 
konstytucyjne, a Finlandję prokiamuje, jako 


 respublikę, ; 


Dziennik „Takse“ pisze. że proklar 
mowanie respubliki finlandzkiej byłoby 
krokiem nietylko mądrym, lecz niezbęd- 
nym dla przyszłego przyjaznego Kkultywo- 
wania stosunków sąsiedzkich z Rosją, 
która własnie również stała się republiką. 
W celu uregulowania stosunków rosyjsko- 
finlandzkich, izby prawodawcze obu kra- 


jów zawrą ugodę, lub też, gdyby to było 


niemożliwe, oba narody będą mogły żyć 
w zupełnej niezależności.  Pozaiymt kwe- 
stja ich stosunków mogłaby być przedło- 
żona do zbadania na konferencji pokojo= 
wej. Po proklamowaniu niezależności, sejm 
zawiadomi o tym za pośrednictwem dele- 
gatów Europę i dokona wyboru przedsta- 
wicieli Finłandji na przyszłą konferencję 
pokajewą, Po wejnie Rosja wycoła swe 
wojska z Finlandji i zwróci jej wszystkie 
zajęte teraz twierdze finiandzkie, 


Sprawozdawcy wojenni donoszą, że 
Ostendzie grozi zupełne zburzenie. „Are 
gielskie okręty wojenne zrównały z ziemią 


najpiękniejsze gmachy Ostendy. 


Zatary holendersko=mie- 
amieCki, 
Biuro Wolffa denesl: W sprawie zaj- 
„.i:, Jakie miało miejsce w dniu 25-ym 
ub, m. u ujścia Szeley, podczas którego 


. to zajścia dwa samoloty niemieckio zatrzy» 


£ 


' Bergen op. Zoom w 


mane zostały przez holenderskie siły zbroj- 
ne morskie, w celu internowania lotników, 
przyszem jeden z lotników niemieckich był 
ciężko ranny, —- dowiadujemy się ze źródeł 
miarodajnych, iż w przeciwieństwie do do- 
tychczasowych wiadomości prasy hołendere 
skiej, co następnje: 

1) Holonderskie baterje lądowe ostrze- 
liwały samoloty niemieckie ponad ujściem 
Szeldy, pomimo, że samoloty bynajmniej 


nie pogwalciły neutralnego terytorjam ho- 
.„łenderskiego, 


2) Jeden z samolotów, który rzekomo 
wylądował na ziemi holenderskiej, w istocie 
dzeczy wylądował poza terytorjam holen- 
derskiem, ześ następnie znalazł się po tame 
tej stronie grąnicy wskutek siły wyższej. 
Wobec tego słusznych powodów do inter 
nowania go nie było, =, i 
` 8) Po za granicami holenderskich wód 
terytorjalnych pewien torpedowiec holendere 
ski ostrzeliwał samolot niemiecki, przyczem 
lotnik został ciężko ranny, zaś samolot 
bezprawnie sahrany. 

Jak dowiadujemy się za żródeł mia- 
rodajnych wszczęto już konieczne kroki dy: 
plomatyezne pomiędzy rządem niemieckim 
a holenderskim, 


Zaląrg hkolenderskc=am- 
giefski. 
Higa, 7 października. Doniesienie hoe 
fenderskiego. Biura Korespondencyjaego: Z 
bardzo szczegółowego doniesienia Urzedo= 


dowego a stanie rokowań pomiędzy rządem 


Zniszczenie w Ostendzie, 


angielsk'm a holenderskim w sprawie Opes 
racji wojennych okrętów angielskich PEZae 
eiwko niemieekim statkom handlowym pod 
E dniu 16 lipea, wynika, 
że rząd holenderski ostatecznie zgodził się, 
Bla w każdym razie z zmetrzeżeniem i pro- 
testując pgeciwko temu — ną oddanie 


spraw ujęcia 4-ch statków miemieskich pod 
rozpoznania angielskiego sądu morskiego. 

-W sprawie zatrzymanych statków nie- 
mieckich „Renate Leonardi“. i „Lavina” 
rząd angielski przeprosił rząd holenderski. 
Holandja zażądała odszkodowania za ostrze- 
liwanie, oraz żąda odpowiedzi. na protest. 
swój przeciwko wydarzeniu, podczas któe 
rego pociski angielskie padły na ziemię 


holenderską w czasie ataku angielskich sił | 


zbrojnych na niemieckie statki handlowe, 


Z parlamentu Rzeszy 

W komisji głównej parlamentu Rze- 
szy omawiano w dniu 6 b. iw. sprawę 
cenzury.. Poseł Heine (socjal-demokrata) 
postawił wniosek, aby zawieszenie dzien- 
ników nie mogło być stosowane na dłu- 
żej, jak na 2 dni, a przy czasopismach 
codziennych, — nie więcej jak na 2 nie 
mery kolejne. Wniosek posła Heine'go 
przyjęty został jednogłośnie, z tą tylką 
zmianą, że jako granicę oznaczono. nie 2 
dni lecz 3 dni. 

Dzisiaj obraduje komisja: w sprawie 
stosunków prawnopaństwowych: na tery- 
torjach okupowanych. 


Bojkot Hflemców w Angli 
"Według doniesienia Reutera z Lon- 


dynu, dn. 30 września w Alberthałł odby- . 


ło się pod przewodnictwem lorda Beres- 
forda zebranie, które jednomyślnie achwa- 
lito rezolucję, zalecającą wszystkim- oby- 
watelom angielskim, żeby nie angaźowałi 
u siebie Niemców w żadnym charakterze, 
nie kupowali ani nie używałi żadnych to- 
warów niemieckiego pochodzenia. . Poste- 


nowiono dalej, że wszyscy kapitanowie 


powinni zaniechać na przeciąg dwu lat po 
zawarciu pokoju pozdrawiania i uznawz- 
nia niemieckiej Hagi na pełnem . morzu 
lub w portach zagranicznych, Za: każdą 
zbrodnię stan ten ma się przedłużyć o je< 
den miesiąc. 


Rhedyw Egiptu u cesarza f 


Karola 
Z Wiednia 


pod datą 7 października. 
donoszą: Aż. | 


Hilmiego. - 


Breszłewanie Posła. 
Agencja Havasa donosi z Paryża: 


Poseł Turmel został w dniu 7 paž- 
dziernika aresztowany. | 


C Smierć Feliksa Diaza. 
Zurychu, że w ostatnich walkach w 


Ameryce Południowej poleg? generał 
Feliks Diaz. i 


Z komunikatów koalicji 
Z rosyjskiego (5 października) 


wyspy Oesel). Rzucił on bomby, które 
spowodowały pożar. 
leciał w powietrze. 

nierzy, którzy pomagali w gaszeniu ognia, 
poniosło Śmierć. 
lotnicy nasi obrzucili pociskami stano- 


wiska nieprzyjacielskie na wybrzeżu kur- ` 


landzkim. 
Około północy 1-go października 
łodzie torpedowe cieśniny  lrbeńskiej 
usiłowały podjąć czynną akcję. Prze- 
pędzono je za 


nośnych dział. 


szych da odwrotu i do rzucenia bom 
do morza. | 


trzy walki lotnicze pomiędzy nieprzyja= 
cielskimi a rosyjskimi latawcamiES 


obrzuciły tuzinem bomb fort Borosoko(?), 
na północnym-zachodzie od Husiatynia. 
(4-go października). | < 
Front rumuński: W okolicy Po- 
liana, -o 10 wiorst na północnym-za* 
chodzie od Sotin nieprzyjaciel opuścił 
swoje rowy i cofnął się na nieco ko- 
rzystniejsze stanowiska. Na reszcie. 
frontu nie zaszły żadne zmiany. Słaby 
ogień karabinowy i kanonada. > 
Morze Czarne: Kanonierki nasze 
zniszczyły dwa galary z węglem, oraż 
holownik, Jeden okret uprowadzeno do 
Sewastopola. Do niewoli wzięto dD-ciu 
turków. | l 
Loinictwo : 
skich samolotów 


wykonała atak na wieś 


GAZETA ŁODZKA.- 


warku Qammimałówka i zrzuciła tam 


Navarin oraz w oko icy łańcucha wzgórz. 


| cia wywiadowcze wywołały iam, 


| obustronnego ognia. 


Cesarz Karol przyjął w dniu dzisiej- | 
szym wizytę khkedywa Egiptu, Abbasa 


„Do „Lokał Anzeigera* donoszą z. 


|. Morze Bałtyckie: W nocy na 1 paž- 
dziernika przeciwnik wykonał cały sze- | 
reg ataków na Zerel (południowy cypl | działalność bojowa obu artylerji nieprzys 

Skład amunicji wy- | 
Kilku oficerów i żoł- | 


W odwet za te walki 


pomocą naszych daleko- 


; Hydroplany nieprzyjacielskie, usiłu- i 
jące ponownie zbliżyć się nad Zerel | uchwała: 
zmuszone zostały przez letników na- | 


szenia Polek, 


| siedzeniu w 
asze aparafy systemu Muromca | 


Eskadra nieprzyjaciel- | 


80 bom; zabici 3 żołnierze, ranni 4, za 
bite kilka koni. 


- Z francuskiego (5 października). 


Na froncie nad Aisne'q odrzucili - 


francuzi 2 natarcia niemieckie, jedno na 
południo-zachód odChsvreux i na wschód 
od Cerny. | 

W Szampanii obustronna dzialność 
artyleryjska na zachodzie od folwarku 


, Na prawym brzegu Mozy artylerja 
francuska wzięła pod swój ogień Od- 
dziaty niemieckie, o których gromadze- 
niu się doniesiono, przyczem rozproszyła 
je. Na reszcie frontu dzień minął spo- 
kojnie. dwóch, ZE 


Telegramy. 


Kemumikał miemiecki, 
Berlin, 7-go października. (Urzędowo). 


Z widowni zachodniej, 

Przy pogodzie deszczowej i wietrze 

nej działalność bojowa prawie na wszy- 
stkich frontach była nieznaczas. 
We Fiandrji trwał silny ogień zapo- 
rowy, dochodzący od czasu do Czasu do 
napięcia niezwykle wysokiego, szczezólnie 
na polu walki pomiędzy Poelkapsile a 
Zandvoord. 
Pod Verdun na wschodnim brzegu 
Mozy walka ożywiła się chwiłowo.  Star- 
oraz w 
wielu innych odcinkach, wzmocnienie się 


Zdjęcia fotograficzne naszych lotni- 
ków potwierdzają, że nasze ataki na for- 
tece Dunkierkę wyrządziiy znaczne spu- 
stoszenia w rozlicznych dzielnicach mia- 


GOODYEAR SSC BA 
Ua y SATAS 
pE 
T: : 


dnić nacjonalizm żydowski z przynależno= i 
ścią do niemieckiej demokracji socjalnej. - 
Bawił niedawno w Warszawie, Wraz z gri- 
pą innych postów do sejmu Rzeszy iobe<- 
cnie opowiada na łamach „Vossische Ztg.* - 
swe wrałenia „z podróży po Palsce*, 

P. Caban nie iest zadowolsny z po- 
tyki mocarstw centralnych wobec Polski, 
-— Twierdzi, że „Sprawa ta wyrwaną Zoa 
stała z kompleksu wielu innych Spraw, 
których rozwiązanie może przynie:ć tylka . 
pokój, bez względu na polityczną sytuację 


- świata”. 


sta, szczególnie w porcia w urządzeniach 


kolejowych. Dzięki temu - osiągnęliśmy 
zuaczią zwłokę w dosyłania rezerw an- 
gielskich, 
- 2 widowni wschodniej 
$ront wojsk generała-feldmarszałka 
księcia keopolda Bawarskiego: 
Na północny-wschód od Rygi, pod 
Dźwińskiem i nad Zbruczem  zwalczały 
się artyierje nieprzyjaciełskie ze znaczną 
'gwaltownością. 


| front wojsk generała-palkownita areijksięcia 


- Józefa: 
Na Bukowinie ruszyli rosjanie do a- 
taku pod St. Onufry i Waszkoue, posil- 
 kując się przytem samochodami pance- 


rzonymi. Nieprzyjaciela odrzucono og- 
niem, zaś z Waszkouc wypędzono go 
kontratakiem niemieckich i aussrjackz-wę- 
giezskich wojsk, Zabraliśmy jeńców. 
< fimpa wojsk generała -feldmarszałka 
. Ve Mackensena: | 

Nad dolnym Seretem i pod Tulceą 


Jacielskich ożywiła się na nowo. 
-> Front macedoński. 
Nie szczególnego. 


Pierwszy Generat-kwatermistrz 
ŁUDENDORFR. 


Wystqpienie Ligi Kobiet z N. R, N, 
Na pełnem posiedzeniu naczelnego 
zarządu Ligi kobiet N. K. N. Gdbytem 
w. dniach 29 i 30 września r: b. w Krako- 
wie, zapadła jednogłośnie nasiępujica 


„Naczelny zarząd Ligi kobiet, ztze- 


stwa polskiego, uchwała ze względów za- 
sadniczych, ogólnem- położeniem narodo- 
wem wskazanych na plenarnem swem po- 


Poglądy na sprawę polską 
p. Maksa Cohena. 
W „Kurjerze Polskim" czytamy: 
(| aP- Maks Cohen jest jednym z tych 
wyjątkowych polityków, który potrafi uzgo- 


oaza A aa cd peczątku - 
; SE Żyć 4 ny bezpartyjnie dla ni anje =. 
Lotnictwo: Dnia 1-paździeśnika na | stwa polskiege. niepodlagiego pań- 
froncie południowo-zachodnim odbyły się 
N 
łe 
K 


rainę na peludniowy zachód od fal- 


Niszadowolenie p. Cohena pochodzi 
zaś stąd, że za jedną z podsiaw powojen- 
nego rozwali Niemłis: uważa przyjazny 
stosunek z Rasją. „Boz takiego stosnnkn, 
piszs, mie będzia możliwą polityka konty- | 
manłalna, dążąca do wyzwolenia się z pod 
hegamonji W. Brytanji Bez niemiecko- 
rosyjskiej przyjaźni Francja pozostanie fae 
szym wrogiem, kwestja belgijska będzie 
grozić temi samemi niebezpieczeństwami, © 
co dotychczas”. . = 
Otóż obecna polityka polska państw 
centralnych wydaje się panu Ceohenowi 
sprzeczną z tem założeniem. Obawia się, 
że rozstrzygnięcie sprawy polskiej pod 
czas wojny nczyni Rosję śmiertelnym wro= 
giem Niemiec, zwłaszcza przy możliwem 
przygarnięciu do Królestwa dalszych tere- 
nów na wschód od Brześcia, i że w ten 
sposób wytworzy się trwałe ognisko nie- 
bezpieczeństwa nowych zatargów. a 
Oczywiście przy tei okazji nie za« 
niedbuje rozprawić się z „apstytemm* Poe 
laków. , > 
i I socjal- demokratyczny nacjonalista - 
żydowski zwierza się szczerze: - 
— „U nas przecież niewielu jest po- - 
lityków, którzy mniemają, że Niemców - 
powołaniem jest przywracanie innym nato. 
dom wolności. Ach, nie! My pragniemy 
w tej strasznej katastrofie przedewszyste« 
kiem na to baczyć, abyśmy na jaknajmoc: 
niejszych nogach stali, gdy przyjdzie czas - 
pokoju ze swemi zagadnieniami. Jak waże 
nym będzie w tym okresie zbliżenie się - 
gospodarczo-polityczne Niemiec do Rosji, - 
z tego zdaje sobie sprawę każdy, kto nie 
ulega złudzeniom co do przyszłego zac= 
patrzenia Rzeszy w produkty surowe”. 
Na tych prźesłankach opierając swo- 
ie wywody, p. Cohen konkluduje, iż naj- 
lepiej byloby, gdyby mocarstwa ce: tralne - 
administrowaiy oktpewane prowincje Kró- . 
lestwa, z udziałem miejscowych żywi słów, 
uczciwie i dobrze, bez żadnych wszakże 
zmian w ustroju | nie wdając się w żad- . 
ne obietnice, co do przyszłości. Albowiem - 
o przyszłości może decydować tylko kon- 
gres. 


„Rzeczą wielkiej wagi jes*, aby žad- 
ne z miocarstw centralnych nie uprzedzało , 
sozwiązań, jakie w tej sprawie może przy- 
nieść kongres. Niemcy, Austro- Węgry, 
Rosja i zainterasowane narodowości mie. 
szą same o losie 
Niebetzpiecznem byłoby schodzić z tej 


ska, 
kowano, 
miótem 


jest 
Polskiego w czasie wojny, 


si pasywiści. 


secznej konkluzji p. Cohen w znacznej 
mierze schod 


tylerji Polskiego Korpusu Posi 
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prezes konsorcjum Gazewni 


Ww zmarłym idle: zacnego kolegę i towarz sza pra óreg | 
i í sza pracy, którego czyny był acecl 
obywatelskim pojmowaniem rzecz zy. > ASEAN RAS WAJ ZARA RYSY IE 


Cześć lego pamięci ! 


W dniu 5-ym b. m. zmarł 


Prezes Zarządu Banku Kupięckiego Łódzkiego. 


W zmarłym tracimy zacnego towarzysza pracy i przyjaciela, którego niezmordowana dzialal- 
ność dla naszej instytueji była Zawsze polączoną z myślą o dobru ogólnem. 


Cee Jego A RAE R 2: RADĄ i ZARZĄD 
AAA | Banku Kupieckiego Łódzkiego. 


W dniu 5-ym b. m. zmarł 


Prezes eread. Banku Eupicokiego BLodzkiego, 
W zmariym straciliśmy zacnego zwierzchnika, o którym wdzięczną pamięć na zawsze zachkowamy. 


Część Jego pamięci! 


Pracownicy Banku Kupieckiego Łódzkiego. 


W dniu 5-ym pażdziernika 1917 roku zmarł nagle w Wroclawiu ezeigodny prezes naszego zarządu 


Radca przemystowy. | 


Wielce pożyt: sezna praca zmarłego w. przeciągu lat 16 na czele insty tucji naszej oraz uprzejmość i i szczerość 
-wobse wszystkich bez w yjątku ezlonków straży naszej zapowniają mu chwalebną perc 


Zmzgd I Rom eM? Lisie] Strazy Oge 


rA a maye 


za 


` MRE s w m 20 


ziem polskich. 
| Warszawa. 


Pogrzeb hr. Jułjusza Tarnowskiego. 


AV sobotę o godz. 10 rano po odpra- 
wieuiu modłów wyniesiono trumnę.z mieBZ= 


kania zmarłego i umiaszezono ją BA SpE- 


© cjalnem wzniesieniu w parku Frascatti, tam 
-y mównicy, przemawiali przedstawiciele in- 
stytucji, w których zmarły był członkiem. 
Naetępnie orszak pogrzebowy „ruszył do 
kościoła św. Aleksandra. Nabożeństwo ce- 
łebrował J. E. ks. arcybiskup Kakowsti. 

W chwili rozpoczęcia nabożeństw do 
śŚwigtyni przybył generał-gubernator V. * e= 
geler z wieńcem, niesionym przez adjutanta 
por. łegj. Przeżdzieckiego i zajął miejsce 
ohok RZECE e. spó 

za i p. J. Ostrows A 
Tero a nabożeństwie obecni byli: delega- 
cja austro - węgierska, komisarze b. Rady 
Stanu, członkowie komisji przejściowej T 
„Rady Stanu, delegaci instytucji rolniczych, 
przedstawiciele ©. T, R. i P. M. 8. 

Po nabożeństwie zwłoki złożono tym- 
tzasowo w podziemiach kościoła Św, Alek- 
sandra, l | 
"Tow. właścicieli sum hypołekowanych. 


Nowo powstałemu w Warszawie Tow. 
właścicieli sum hypotecznych, chodzi © 
obronę praw i interesów wierzycieli hypo- 
tecznych. Dla osiągnięcia tego działalność 

nowego Związku będzie miała na widoku: 
1) Wyjaśnienie wierzycielom „hypote- 
"<cznym ich praw i obowiązków. względem 
- glebie i względem własności nieruchomej, 

2) Opracowywanie i stosowanie środ- 
"ków, zmierzających do ratowania własnoś- 


ci nieruchomej, a tem samem i zabezpie- 
czonych na niej sum od strat z powodu - 


naturalnego lub sztucznego obniżania jej 
"wartości. | PA 
3) Opracowywanie i stosowanie środ- 
tków, zmierzających do zabezpieczenia wie: 
rzycielom hypotecznym możliwie regular- 
nego wpływu procentów od sum hypote- 
kowanych, : 
Dalej stowarzyszenie: | , f 
| a) pośredniczy: pomiędzy diuźnikami 
a właścicielami sum  hypotekowanych w 
'najszerszem tego słowa znaczeniu; | 
b) dąży do zakładania specjalnych 
instytucji finansowych, ułatwiających urze- 
czywistnienie przytoczonych powyżej za- 
c) pośredniczy w poszukiwaniu kapi- 
tatów i iokowaniu ich na nieruchomoś- 
ciach; f 
d) opracowywule wszelkie kwestje, 
idotycząċe zarówno własności nieruchomej, 
| tiak i opartych na niej wierzytelności, | 
Członek stowarzyszenia opłaca wpi- 


sowe 10 marek, Składka roczna oznacza- 


się na 30 marek rocznie, 
Szkoła dla kosparatystów. 


W Ołtarzewie pod Ożaroewem otwarta 
została pierwsza na ziemiach polskich 
szkoła dla kooperatystów imienia Stanisła- 
wa Kierbedzia, Ważna ta placówka kule 
turalne-oświatewa powstała dzięki ofiarno- 
šei p-ni Eugenji Kierbedziowej, która przes 
znaczyła na ten cel 50,000 tub, 

. Zadanie szkoły w Ołtarzewie polega 
-na przygotowaniu teoretycznem i praktycz- 
nem sprzedawców dlą stowarzyszeń Spde 
żyweczych. : Kera trwa 5 miesięcy, 

Od kandydatów, w wiska od lat 18 
do 30, wymagana jest umiejętność czytania 
i pisania po polsku, oraz znajomość 4 dzia 
'łań arytmetycznych, Pierwszeństwo mają 
kandydaci, którzy odbyli już praktykę w 
stowarzyszeniach. > 

Kandydatów zgiosiło się około stu, 
"wszyscy jednak nie mogli być przyjęci, 
ponieważ szkoła może pomieścić nie wię: 
cej fak 60 uczniów. ; 
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choroby zewnotrznej skóre 


Kensłantynowska 12 
Przyjmuje: 
"Panów | 


| Pani 
| ad 9—1 od 5—7. BĘ. 


„od godz. 5—6 w. 


i k. anstro.węg. br. 


Dr. S. Lewkowicz | === 


as „Pierwsza . jI piętro front. 
FARNE- || Akuszerka 


chorób- zębów i jamy ustnej. | 
teraz Sienkiewicza 83 róg 


j Najlepsze ZĘBY. sztuczne I plomby 
s Leczenie homeopatyczne. Od 9—4 


"GAZETA ŁO 


Qindemaści bežne. 


— Wysława tkanin. papierowych, > 


"Prawdziwym wypadkiem. dnia na 
rynku. przemysłowym niemieckim jest 
otwarcie we Wrocławiu wystawy tkanin 
papierowych oraz odzieży i bielizny, 


zrobionej z tych tkanin. Podobno są. 


one miękkie, nieprzemakalne, piorą się 
dobrze i nie zmieniają barwy. Tkaniny 
są wyrabiane z przędzy papierowej, 
którą. obecnie wyrabia w Niemczech 
250 przędzalni o dziennej produkcji 200 


.miljonów kilogramów przędzy. Nałeży 
tu przypomnieć, że przemysł przędzal- | 
niczo-papierowy rozwijał się wolno od 
łat 20, ale dopiero podczas wojny zro* 

Wystawę zwiedza 


bił olbrzymi postep. 
mnóstwo osób z Austrji, Wegter, Buł 
garji, Turcji, Szwecji, Norwegji, Szwaj 
carji, Holandji i z Polski. 
miecka utrzymnie, że w Polsce wkrótce 
powstaną fabryki przędzy papierowej 
oraz tkanin i ubiorów z tej przędzy. 


"— Nowe pisza w Rydze. 


W dniu 4 b. m. wyszedł Nr. 1. no- 
wozałożonego codziennego pisma łotew= 
skiego p. t. „Riga latweesthu awise“ 
(Ryska gazeta łotewska), a od dn. 8-go 
b. m. ma zacząć wychodzić nowa ga- 
zeta niemiecka p. t. „Rigasche Deutsche 
Zeitung". ; Re: 

— Przedstawicielsiwo firm mies 
mieckich, - - 

-W dniu 2 b. m. upłynęła —jak do- 
nosi „D. W. Ztg.* — dwutetnia rocznica 
istnienia w Warszawie Wydziału niemie- 
ckiego związku tranzakcji 
(„Handelsvertragsverein*). W ciągu tego 
czasu uregulewał Wydział interesy han- 


dlowe przeszło 800 firm niemieckich 


i załatwił przeszło 3000 pojedyńczych 
spraw. RAE >» 
| -— Egzaminy dojrzałości, = >> 


Ogłoszony został przez departament 


* wyznżń religijnych i oświecenia publicz- 


nego regulamin egzaminów dojrzałości. 
Dzieli się on na przepisy odnośnie do 


uczniów oraz : uczenic szkół średnich, 
Pierwsza 


eksternistów i eksternistek, 
grupa zdaje egzaminy w szkole własnej 
przed specjalną komisją egzaminacyjną, 


złożoną z nauczycieli innych szkół śre- 
dnich i dyrektora danej szkoły w maju, 


lub w styczniu, jeśli szkoła ma ustrój 
semestralny, druga zaś przed również 
specjainą komisją, powołaną przez de- 
partament w terminie przezeń wskaza- 
nym. 
teczne oceny roczne z dwóch przed- 
miotów, nie mógą być dopuszczeni do 
egzaminów, a ci, którzy wstąpili do da- 
nej szkoły do klasy 8 po 1 stycznia da- 
nego roku, będą uważani jako eksterni. 
Podczas egzaminu ustnego uczniów ko- 
misja ma zwraćać uwagę tylko na po- 
ziom wykształcenia, na wyrobienie umy- 
słowe i stopień rozwoju, nie zaś na sumę 
wiadomości zdobytych przez ucznia z 
poszczególnych nauk. Pytania egzami- 


nacyjne ustne powinny wyraźnie ten cel | 
uwzględniać. Przepis ten nie odnosi się | 


do eksternistów. Uczniowis za egzamin 
„opłacają 40 mbk., eksterniści 60. 


Egzaminy te przeprowadzi komisja, 


powołana przez p. dyrektora departa- 
mentu wyznań religijnych i oświecenia 
publicznego. wiadectwa dojrzałości 
wyda departament. . 


— Przedstawienie na P. mA. Szkol 
Zarząd Koła Rokickiego i Chojeń- 


skiego Polskiej Macierzy Szkolnej, prag- 
nąc zasilić swe skromne fundusze, — w 


dniu 10 Października wystawia w teatrze - 


Polskim „Kordjana* J. Słowackiego 


Akuszerka 


X: 199 m. 7. 


Ewangielickiej. 


COAN woa JAN GROBEK Przejazd 6, 


DZ RKRA—8 października 


> © Początek o godz. 7-ej wieczorem, 


"Chwalbiński. prezes Stow: na interpe'acje 


rząd. Maiąc na względzie dobro instvlu- 
cji i pragnąc dać inożność wyboru człon- 


Prasa nje- 


-nych nań obowiązków, | 


kandydatów wystawić należy do zarządu 


wymagać winna. 


handlowych 


"ski, 


Uczniowie, którzy mieli niedosta- - 


referował p. Kautsch, 
„no list cechu do Związku o 
ulgowym na czeładników. 


Uzdrowisko leśnc=górsxie, 3 wior 
Kaluszki-Skarżys%o. 


Adres: Czarniecka Göra; 


w. Szymska przyjmu- 
że. Piotrkowska 261 


Marja Kubicka przyj: 
muje. 
Poszukujemy 


Oferty prosimy składać: w Tew. 
L. Spiess, Piotrkowska 107. 


* Wymienione zarządy proszą Szano- 
wng publiczneść o łaskawe liczne przyby” 
cie na przedstawienie. ARE 

Bilety do środy sprzedawane będą w 
aptece p. Jabłoński*go Piotrkowska 259, 
w dniu przedstewienia w kasie teatcu. 


— Ze Staw. Hanti polskich. 


Wczoraj, w lesiu własnym przy ul. 
Piotrkowskiej 108, odbłn sie ogólne ze- 
branie członków. Stow. Handlnwców pal- 
skich. Zebranie otworzył p. Sł. Zie jńsKi. 

Po odczytaniu orijokóis z poprzed- 
niech zebrania, u lał wyjaśnień pan 
niektórych członków, co do przyczyń zlo- 
żenia mandatów przez dotychczasowy za= 


ków zarządu z pomiędzy tych osób, które 
będą mogły więcej czasu i sił poświęcić 
dla dobra stowarzyszonych, zarząd czuł się 
w obowiązku, wobec nawału spraw bie- 
żących, zrzec się mandatów, gdyż nie był 
w. możności podnłić wykonaniu włożo- 


Pan Michałowski w dłużźszem prze- 
mówieniu dał zebranym wskazówki, jakich 


i czego od tych kandydatów instytucja 
Następnie w wolńych wnioskach roz- 
patrzano prośbę szeregu firm chrześcjań= 


skich i żydowskich, które żądały Święto-- 


wania świąt chrześcjańskich oraz zamyka= 
nia sklepów o godz. 6 wiecz. Po dyskusji 
zebrani upoważnili nowy zarząd do poczy- 
nienia starań w tych sprawach. 

_Do Zarządu wybrani zostali po.: 

"Wacław Katanke (165 gł.), Stefan Na- 
ruszewicz (160 gł.), Leon Chwalbiński (159 
gł.), Bolesław Kotkowski (157 gł). Wła: 
dysław Penczak (147 gł.), Adolf Słoński 
(144 gł), Franciszek Waszkiewicz (144 
gł.), Jan Kowalski (142 gł), Apolinary 
Jagodziński (141 gł.), Ecgenjusz Kulej (137 


gł), Józei Jabłkowski. (121 gł}, Stanisław - 
Jaroszyński (116 gł). | 


< „Jako zastępcy: UA. 
=". Eustachy Bryka!ski, Jznacy Słasiułew- 
SŁ Drużycki, Seweryn Pfeifen Ka- 
zimierz Pawlak, Marjan Skolimowski. 

— Ze Związku zawodowego pran 
ceowników fryzjerskich, : 
---_(*) Wczoraj w lokalu własnym przy 
ulicy Spacerowej Mè 41 o godzinie 4-ej 
po południu odbyło się nadzwyczajne ze- 


branie członków związku zawodowego pra- | 


cowników iryzjerskich, Baa 
|. _ Zagaił zebranie prezes Związku p. 


St Kautsch. Na przewodniczącego powe- 


łano p. J. Kowalewskiego. . . 

O stosunkach pracowników do cechu 
Następnie odczyta- 
wyzwo'enin 


-Po dłuższej dyskusji przyjęto rozolu- 
cję treści następującej: „Uznając cech za 


organizację reprezentującą interesy praco- 


wników, zebranie ogólne uważa. że korzy» 


(stanie z przywilejów cechu jest niezgodne 


z zasadami działalnosci klasowego ruchu 


"robotniczego. : 


| Te też zebrani odrzucają propozycję 


„cechu i uważają, iż zadaniem Związku jest 


stworzenie biura pośrednictwa pracy, któ- 
re da gwarancję dostarczania pracy wy- 
kwalifikowanych pracowników bez wzglę- 


„du na przywileje cechu, 


= Zebranie uważa, że jak dotąd tak i 
nadal Związki Zawodowe winni prowadzić 
nieugiętą walkę, jako z organizacjami ka- 
pitału w celu zjednoczenia wszystkich ro- 
botników bez różuicy wyznania i narodo- 


wości pod sztandarem bezpartyjnych Zwiąe 


zków Zawodowych.* 


Uchwalono, by zakłady w święta i | 


niedzielę były zamykane o 12 w południe. 


pod szkłem i wszelkie zabiegi. 


Aby otrzymać przepustkę, 
Świadectwo lekarskie o potrzebie kuracji. 
obwód Ke 


Poszukuje 
pod .„Pokój”, i 


Potrzebny 


Pietrkówska 


"| Piotrkowska 107, 
kasy National w SE 
dobrym sianie. ` | © OKÓJ 
Akc, 
- 4 Zastać możnda od 


opó A 


- cymi 
wspomniał o sweich podróżach do ka 


T wła pa + Miekłań na limji 
z y taie warunki Klimatyczne. Zdrowa, obiita 
i smaczna. kuchnia. . Menu przedwojenne pozostało niezmi 

wodoiecznictwo, kąpiele słoneczne ń SIER zap: 
koszt pobytu jednej osoby od mk. 
maniem 1 kuracją. 3 


Dietetyka, 
Dzienn 

13.75 do mk. 20, wraz z całkowitem ar 
należy do podania dołączyć 


Bak, z, okup. Aastr.=Heg 


się nieumeblowane 
pokoju w Adm, G, 


pormonaik, albo. uczeń 
dał „Z praktyką do apteki = 
na prowincji. Wiadomość fub Gferiy ao 
simy składać do Tow. Ake. L. Spiess, į 


przy. rodzinie dla inteligentnej 
kobiety z całedziennem utrzy- 
maniem. inp bez. Słenkiewicza 25 m. 5. Żysmuni Malowaniec zgubił 


> Ra maszynie rotacyjuej w tłoczni JANA GROBKA Przejazd 8, 


—Z miesksawdrowa ? 


Agenci połicjł kryminelnej aressko wri 
włościankę Antonise Lewińską ze wsi Malanów 
oskarżeną o podpsianie zagrody sąsiadki swej” 
Marjanny Bendory, wskutek czego została spa- 
łona prawie cała wieś wraz z dworem p. Ozer 
kowskich, 

Aresztowaną, której maż przebywa m 
szeregach armji rosyjskiej, odprowadzono de 
Łodzi | osadzono w więzieniu przy ul. Milsza. 

Sprawa przeciwko Lewińskiej, która, we: 
dług oskarżenia, powodowała się zemstą, bę. 
dzie rozpatrywana przez sąd wojenny. 


Po niemiecku mówiący  katalicp 
w Łodzi. 


Wczoraj po południu odbyło się 
w sali Brauna na Księżym Młynie ze 
branie katolików, mówiących pe nie- 
miecku. | 
Ksiądz prałat dr. Werthmann z Frej- 
burga przybył do Łodzi, aby wejść w 
kontakt z katolikami łódzkimi, mówią- 
po niemiecku. W przemówieniu 


tolików niemców za granicami Niemiec, 
uzasadniając, dla czego język ojczysty 
ma fak doniosłe znaczenie w życiu re: 
igtijnym koscioła. FE 
Je Dia tego wzywał katolików łódzkich 
mówiących po niemiecku, aby wiernie pie: 
lęgnowali swą niemiecką mowę ojczystą | 
niemieckość, gdyż to nie tylko nie rozlać 
nia miłości do matki kościoła Świętego, 
lecz raczej ją krzepi i wzmacnia. 
Następnie przemawiał proboszcz gi 
bernjalny Brettle i proboszcz Dr. Becker 
z Bydgoszczy. A : 
Ostatni zaznaczył, że tutejsi, po me 
miecku mówiący; katolicy życzą sobie tył: 
ko tego, co posiadają ze strony władz 
koś. obcojęzyczni katolicy w Niemczech. 
Pierwszy wykazywał, że zjednoczenie 
miejscowych niemców - katolików da się 
przeprowadzić przez wprowadzenie nie- 
mieckich Śpiewników, niemiecki dziensik 
niedzielny, niemieckie bibljoteki religijna 
i wspólne łączenie się. Wniosek tem 
-. jednogłośnie przyjęto. | 
Do arcybiskupa warszawskiego wy- 
słano, przyjęty przez obecnych entuzja- 
stycznie, telegram z wyrażeniem uległości 
synowskiej. 


Strejk kolejowy w Rosji 
Petersburg, 7 paździersika: 
Dnia 6 października po południu główe 
ny wydział wykonawczy kolejarzy wysłał 
depeszę okólną, w której nakazuje sa 
wszystkich dystansach rozpocząć o połnocy 
dnia 7 października strejk powszechny. 
Telegram opiewa, że całkowity ruch 
«osobowy i towarewy ma być wstrzymany 
za wyjątkiem pociągów z prowjantem dla 
armji, Wezysey urzędnicy kolejowi po- 
winni pozostać na swych stanowiskach i 
wykonywać tylko najkonieczniej niezbędne 
praca, 


Gdpowiedzi państw Cen- 
tralnych; 
jak pisze „Corriere della Seera* s Londynu, 
wręczone zoatały rządowi angielskiemu beż 


dołączenia żadnego nowego dokumentu z 
Watykann. i 


Szwedzki kryzys minie 
sterjalny. | 
Berlin, 8 października. W sprawia 
szwedzkiego kryzysu gabinetowego pisz8 
„WVoruadrta”: Szwedzka partja robotnieg8 
zadecydowała mie zgadzić się na wstąpie- 


„nie do gabinetu koalieyjnazo, ponieważ pra“ 


wiea nie daje żadnych gwarancji, co do Z8 
prowadzenia reform kasstytucyjnych, 


STORE SĘ NIERZS 
Pierwszorzędny tares dam 
siącach letnich, otworzył na nowo swój 
sałon i poleca się Sz, KE esteli, W y korry= 
wa po Paoa nis:ich cenach wyrób 
wszelkiej garderoby damsktej. 

Łódź, ul. Piotrkowska Ne 17. że 
Sortownia 


174 Piotrkowską 


żel ë Chrześci 
jańska przerabia, nicuje, reperuje, odświe 
ża, czyści, pierze chemicznie i farbuje gar 
derabę męską. Roboty wykonywa staran- 

© nie, szybko i tanio. 
(| Zemi Z domkiem du Sprze- 


6 morg dania, mila od miasta. 
Wiadomość u stróża, ul, Krótka 8. 


latione dakma 


] Bi aka a Widzewska 12b 
: arię iegłiymacyjni 5 
wydang z 6 ucząsttu. Yjtą, na B osób, 


paszpoad 


Niemiecki, wydany w Łodzi. 
zzz 


